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Część urzędowa.
O b w ieszczen ie .

W e d łu g  zawiadomienia z dnia 7. b. m. do L. 281 c. k.  Mi- 
nisteryum wojny na wniosek j eneralne j  inspekcyi  stadnin poleciło,  
ażeby w roku  1866 odbyła się publiczna sp rzedaż  50 klaczy s t a ­
dnych wszelkich ras,  k tó re zupełnie się kwalifikują do produkcy i  
ogierów s tadnych  k rajowych.  P rzc da ż  t akowa odbywać się będzie 
1 w  la tach p rzysz łych  w celu dania sposobności  właścicielom s ta ­
dnin, n mianowicie pomniejszym chodownikom koni do nabycia na ­
leżytego materyału  chodowr.iczego.

P ró cz  t ego Ministeryum wojny dla zachęcenia p rywatnego 
chód owan ia  koni ma zamia r  zakupienia w roku 1866  p rze z  j ene-  
falną inspekeye stadnin większą liczbę zda tnych s tadn ików kr a jo ­
wych,  mianowicie w Wiedniu i P radze  p rzy  sposobności  wyścigów 
konnych,  następnie w Galicyi we Lwowie t akże  w czasie wyścigów,  
zaś w T arnow ie ,  Rzeszowie,  Przemyś lu,  Olchowcach,  Tarnopo lu ,  
‘rohowyżu  i Stan is ł awowie  w dniach później oznaczyć się ma ­

jących.
Rozporządzen ie  to podaje się do powszechne j  wiadomości  

z tym dodatkiem iż odnośne obwieszczenia j eneralnej  iuspekcyi  
stadnin zawie rać będą bl izsze szczegóły t ak co do p r ze d aż y  klaczy 
s tadnych,  j ako  też  co do zakupna s tadników krajowych.

( Z  vrz$dotcej części tln zety  w iedeńskiej.)
Na mocy najwyższych patentów z 21.  marca 1818  i 23.  g r u ­

dnia 1859  odbędzie się dnia 1. marca  r. b. o godzinie lOtcj przed 
południem w przeznaczonym na to lokalu gmachu bankowego  435. ,  
436. i 437.  1 osowanie dawniejszego długu państwa.

Z ar az  polem nastąpi  9. losowanie pożyczki  loteryjnej  z roku 
1864 z wyciągnięciem oznaczonej  w planie ilości seryi  i numerów 
Wygrywających.

Z  c. k. dyrckcyi  długów państwa.

Je go  c. k. Apostolska JM ość r aczy ł  najwyższem postanowie ­
niem z 10.  b. tn. za twie rdz ić  n aj łask a wiej obranych ponownie p rzez  
dyrekeye uprzywil .  austr .  banku narodowego zastępców guberna to ra  
1‘iotra Murmanna. i M aurycego  barona W odianer  na oznaczony 
statutami t rzyletni  p rzec iąg  czasu.

L w ów , 2-1. lutego.
W ęgierska  izba magnatów  uwinęła się nierównie prędzej

1 ułożeniem i przyjęciem adresu,  niż izba' deputowanych,  ta b o ­
giem obraduje nad swoim adresem przeszło od tygodnia już ,  gdy 
tymczasem izba magna tów za ła twi ła  na jednein posiedzeniu całą 
sprawę adresową .  Debaty j eneralne j  nie było wcale ; tylko po od­
s y ł a n i u  p ro jektu  adresu  zab ra ł  glos  hr.  J e r z y  Karolyi  i p r ze d s t a ­
wiwszy,  że ad res  mieści w sobie wszystkie żądania na r odu ,  j ako

snitkcyę p ragmatyczną ,  całość,  nicustanność p rawa,  p r zyw róc e-
"Je minis ters twa i municyp iów, —  proponował  przyjęcie  jego  bez 
ysku sy i, ca t eż istotnie uczyni ła  izba.  Po tem przystąp iono za raz  

debaty specyalncj i przyjmowano  pojedyncze ustępy p rawie  
l“kze bez deba ty ,  a po zupełuein uchwaleniu adresu mianowano 
"‘czwłocznic dcputacye dla doręczenia jego,  do k tórej  wybrani  zo-  
ftiiii: t aw er n ik  Scnnycy,  hr.  Antoni Majlath, biskup Simor ,  S ro g -
l enny>, Tonicznnyi ,  hr .  Szechcn , Palffy-, Radey,  Jul iusz Szechenyi ,  

01>zy Korosi ,  Zs ig ray  i biskup Schaguua.
K onstytucyjny spór sejm u pruskiego z rządem  zos ta ł  już  

° l’<iźnic przecię ty zamknięciem  izb  z rozkazu Króla.  Zaledwie 
11,1 nla i/,ba deputowanych czas prze jść  nad re sk ryp tem mini steryal -  
'tym z 18. b. m. do p ros tego porządku dziennego,  oznajmił  jej za -  
1|lz p. B i s m a r k ,  że Król  nakaza ł  zamknąć sojtn i odroczyć go aż 

0 końca sesyi.  Kie j e s l to  wiec j e szcze formalne rozwiązanie,  ale 
? l > i “ pot rzeba,  by p r zy  t akiem naprężeniu s tosunków,  j akie j e s t  
_./' ' s iaj, mogio nastąpić k iedykolwiek jeszcze zwołanie  izby w t e ra -  
‘"lejszym jej  składzie.

W e  w łosk ie j  izbie deputowanych oświadczył  21.  b. m. Min- 
® °tli, ze będzie g łosował  za wotum ufności, i pochwalał  t ak we-  

nęt rzną j a k  i ze w n ę t rz n ą  pol i tykę ministerstwa,  jak niemniej jego 
l),°jckta f inansowe.  Po oświadczeniu l !ouh;ra w senacie f rancuzkim 
| '">'ża on za r zecz  pot rzebną ,  ażeby rząd domagał  sie zapewnienia 
. . ' " e  nastąpi  w Rzymie żadna in te rwenc ja ,  i że obecność f rancu-  

l(-‘b ochotników tamże nie będzie ozna;zała żadnej solidarności<1
* ancyą.

p Zaprowad zo ny  t e raz w  ca łej IrlanJy i stan toyjątkowy, po 
l^z drugi  od lat  1 8 ,  zdjął  kamień z serca spokojnej  ludności  Du- 

luu) a nawet  opinia publ iczna Londynu pochwala go w ogóle bez ­

warunkowo.  Nikt  —  powiada T im es  —  nie może zaprzeczyć ,  że 
w Ir landyi  istnieje sprzys iężen ie  i że spi skowcy post radal i  swoje 
p r aw a  obywatelskie,  i zachodzi  tylko pytanie,  czy rządowi  amer y­
kańskiemu może p rzynieść  jaką korzyś ć  dozwalanie p rzeds iębra ­
nych za oceanem jawnie uzbrojeń dla wtargn ięcia  do Anglii .  Ł a ­
two  być może,  że wypuszczona  z t amtąd s t r za ła  zwróci  sie przeciw'  
samej unii i zada jej n iebezpieczną ranę.  P ost, H erald  i Standard  
sądzą,  że zbytnia łagodność r zą du  sp rowadz i ła  pot rzebę  stanu wy ­
ją tkow ego ,  a D aily N ew s  nie wątpi ,  że rząd będzie z jak najwię­
kszą względnością uży tkować  z nadzwyczajnych swoich pe łno­
mocnictw.

P a trie  pisze,  że wiadomości  z M e x y k u  dozwalają spodzie­
wać się zupełnego sku tku  m isyi barona Saillarda . Pod ług  projektu,  
k tóry podał  pie rwszy Cesa r z  Maxymil ian,  sądzą ,  że będzie można 
już  z końcem maja odwołać  z Mexyku 50 0 0  Francuzów.

P od ług  wiadomości % M e l b  u r n y  z 25.  s tycznia skończy ła  
się ju ż  f aktycznie wojna w Nowej  Zelandyi  i wojska powraca ją  już 
do Anglii.

Z H o n g k o n g u  donuszą,  że o 30 mil od Nankongu  s ta ł  zna ­
czny korpus  powstańców,  i że Belgia s tara się za w rz eć  t r a k t a t  
z Japonią.

Monarchia Anstryacka.
T rzyd ziesfij s ió d m e p o s ied zen ie  § e jm u  k raj o- 

w e g o  dn ia  3 3 . lu teg o  1 § 6 6 .
Marszałek  k ra jowy x. Leon Sapieha, zagai ł  posiedzenie o go­

dzinie '11 Vs p rzed południem. Obecnych posłów było 126.  Ze 
s t r on y  Rządu  : c. k. komisarz  r ządowy,  r ad zca  dworu  p. Possinger

Po odczytaniu i p rzy jęciu protoko łu  z ostatniego posiedzenia 
zawiadomiono Izbę,  że pp. Bielewicz i Grocholski  ot rzymal i  od 
Marszałka 8  dniowy urlop,  zaś p. Zybl ikiewicz nieobecność swoją 
usprawiedl iwia  słabością.  Odczytano potem dalszy ciąg petycyi  
wnies ionych do Sejmu.  Ogółem wesz ło  dotychczas  1537 petycyi .

C. k. kom isarz rządow y  odpow iada na  interpelacyę p. S ta r o ­
wieyskiego wnies ioną na posiedzeniu dnia 11. s tycznia r. b. co do 
fundacyi  ś. p. Zaremby .  Z  ak tów okazuje się, że ś. p. Za remba  
w r. 1758  p r zeznaczy ł  45.000 złp.  a później  5000  złp.  na zak łady 
naukowe zostaj ące podówczas pod za rządem zakonu OO. Jezui tów.  
Suma ta  wypożyczoną została w r. 1763  W .  Adamowi Urbańskiemu 
a w r. 178 3  spłaconą została do c. k. kasy głównej  we Lwowie .  
Po zniesieniu zakonu OO. Jezu i tów r .  1773 fundacya t a  wcieloną 
zos ta ł a  do ogólnego funduszu naukowego i usunięty zos ta ł  oraz ty ­
tu ł  jej .  P rze to  i żądanie zwro tu  tej fundacyi niemiałoby obecnie 
prawnej  podstawy.

Na interpelacyę hr .  Golejewskiego wniesioną dnia 12.  b. m. 
co do rabunku  popełnionego w J e z ie rzanach  odpowiada c. k. komi ­
sa rz  r ządowy,  że dnia 28.  stycznia r. b. żandarmerya  rosyjska spo­
s t rzegła  na g ran icy  12 mniemanych przemytn ików,  k tó rzy  się mię­
dzy Zbrzyżem a Husiatynem przez Zbrucz  przeprawial i  do Galicyi.  
Podwoiwszy  s t r aże  czekała ces. rosyj ska  żandarmerya  ich powrotu.  
Tymczasem banda owych  mniemanych p rzemytn ików napadła na 
mieszkanie Judy  Mojżesza Rosenbauma w Jez ię rzanach i po doko­
nanym rabunku  p r z e s z ła  na powrót  g ranicę  między Ska łą  a B r z e -  
żanką.  Banda ta sk łada ła  się a włościan i żydów.  Według  opisu 
uwięziono j ednego  mieszkańca z Je z ie rzan  a dwóch ze Skały.  Dnia 
29.  s tycznia r. b. rosyjska żandarmerya  ścigała powraca jących  i 
pięciu z nich uwięzi ła .  W  sprawie tej  ś ledztwo w Borszczowie  się 
toczy  i rząd k ra jowy wezwie ces. rosyjskiego gubernatora  w K a ­
mieńcu Podolskim,  ażeby aż do ukończenia śledztwa uwięz ionych 
nie uwalniał.

Na interpelacyę p. Agopsowicza wniesioną dnia 15. b. m. co 
do rewizy i  odbytej  w domu W. Kajetana Bogdanowicza w Wi dy -  
nowie odpowiada c. k. komisarz r ządowy,  że r ewizyę  tę odbyto nie 
31. lecz w nocy z 29.  na 30. s tycznia r. b. Rewizya ta była zupełnie 
usprawiedl iwioną i legalną. Wiadomo i os t r zegały  nawet  o tein 
dzienniki ,  że ludzie złej  wiary w celach bądź pol i tycznych bądź 
osobis tych włóczą  się po kraju nagabując spokojnych mieszkańców.  
Na wiadomość,  że podobni podejrzani ludzie w Orełcu przebywal i  
i między innemi do Widynowa  wycieczki robili,  urząd powiatowy 
w Śniatynie za rządz i ł  z wyższego polecenia wyśledzenie tych ludzi 
i w tym celu p rzedsięwz ięto  r ew iz ję  u właściciel i  dóbr  w Orełcu 
i Widynowie.  U r z ę d n i k , k tó ry  r ewiz yę  odbywał  miał na to r o z ­
kaz pisemny,  k tóry nietylko właścicielowi Wid yn owa  okazał  ale 
nawet  w przytomności  żandarma odczytał .  Do p rzedsiębrania  r e ­
wizyi tej wyrok  lub nakaz sądowy niebył po trzebny  i odbyła sie 
t ako wa  na podstawie ustawy z 27.  października 1862 §. 2. i 3. o 
nietykalności  mieszkań.  W  takim stanie r zeczy  nie ma powodu,  
żeby rząd pociągnął urząd powiatowy w Śniatynie do odpowie­
dzialności.
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Nas tępn ie  przewodniczący komisyi petycyjnej  p. B oczkow ski 
s tawia wniosek ażeby z powodu nawału pe ty c j i .  komisyę petycyjną 
sk ładającą  sie z 10 członków wzmocniono j e szcze o 5 członków 
z  ca łego  Sejmu wyb rać  sie mających,  Izba ten wniosek przyjmuje 
odkładając wybór  na później.

Po tem sprawd zon y  i zatwie rdzony zos tał  wy bó r  p. Alexar.~ 
dra  J a n a  kr. F redry  poczem hr .  F red ro  z łoży ł  u roczyste p rz y ­
rzeczen ie  miasto przysięgi  w ręce Marszałka.

Z  p o r zą dk u  dziennego p rzed łożył  p. Z u k  - S ka rze te sk i  sp ra­
wozdan ie  komisyi  w sprawie propinacyi .

W ni os ek  komisyi j e s t  nas tępujący :
W ys ok i  Sejm raczy  uchwal ić :  Zważ ywsz y ,  że całość praw 

prop inacyjnych wielce bywa na ruszaną-  1. p rzez  rozpowszechnione 
w  os ta tnich latach,  nielegalne wydawanie koncesyi  na wyszynk s ło ­
dzonych napojów spi ry tusowych ;  2. p rzez zaprowadzen ie  sprzedaży 
wó d ek  spi rytusowych w drobnych nawet sklepikach,  nie odpowiada­
j ą cyc h  dawniejszej  kategoryi  handlów korzennych  lub m ie sz an y ch ; 
3.  p rze z  nadużycia,  k tóre się wydarza ją  pod poz or em :  a )  sprzeda­
wania nawet  i w tym rodzaju większych sklepach wódek sp i ry tuso­
wych t ak  zwanych fabrycznie słodzonych,  i b )  pod pozorem w y ­
konywania  har townego  handlu wó dk a ;  Sejm wzywa  c. k.  Rząd :

I. aby aż do nastąpić mającego w myśl postanowienia cesa r­
sk iego z dn. 4. października  1850 r. oddz.  1. §. 1. art .  3.  wykn-  
pna p ra w  propinacyjnych,  całość tychże p raw,  była w myśl  cesa r­
skiego pisma gab inetowego z dn. 28. l is topada 1857  szanowaną,  i 
aby odpowiedne temu celowi rozporządzenia  były w y d an e .— Przy-  
czem wskaz u je  Sejm na ustęp VIII, patentu z dn. 20. g rudn ia  1859 
zaprowadza jącego  ustawę za rob kow ą  i na a r tyku ł y  10. i od 28.  dn 
33.  us t aw y  handlowej z r. 1802.  wreszcie  co do W .  Ks.  K r a k o w ­
skiego,  na ustawę niegdyś Senatu  rządzącego z dn. 6. marca 1843.

II.  Dopóki zaś bl iższe rozporządzen ia  w tej mierze nie będą 
wydane,  aby ws t rzymano się z dalszem udzielaniem koncesyi  na 
wyszynk  słodzonych  napojów spirytusowych.

P rz y  ogólnej dys kus j i  nad tym przedmiotem zab ie ra ł  glos 
L u d w ik  hr. W odzick i zapowiadając poprawki  przy dyskusyi  spe- 
cyalnej ,  t udz ież  pp. ks.  Kaczała,  Horysikiewicz,  książę Snnguszko,  
Koz ł ow sk i  i Demków.

C. k. kom isarz rządow y  oświadcza,  że is to tną  i jedyną prawie 
pods tawą  co do sposobu wykonywania  p raw a  propinacyi  j e s t  z w y ­
czaj  czyli używalność .  Z  tej zasady niezmiennie wychodzi ł  rząd 
w  wydawaniu  p rzepi sów w t r ak towan iu  sp raw propinacyjnych.  Ko-  
misya w sp rawozdan iu swojem definiuje prawo o propinacyi  j ako  
p raw o  do wyłącznego  wyrobu  piwa,  gorza łk i  i miodu,  twie rdząc  
p r z y  tem, że w dawnej Polsce do propinacyi  należało t akże  p rawo  
wyrobu  wsze lkiego  rodza ju  gorza łki ,  a prze lo  także i s łodzonych 
t r u n kó w .  Na to jednak nie masz dos ta t ecznych dowodów.  Fasye 
podatku  czopowego z r.  1805 lubo obejmują t akże  rubrykę  na ro -  
solis,  nie dowodzą p rzez się prawa do wyłącznego  wyrobu i w y ­
szynku  s łodzonych napojów.  Fasye tc dowodzą  tylko,  że dominia 
t a k ż e  i rosol isy p rodukowały,  i od tego rodzaju p roduk tów op ła­
cano podatek.  I dotąd t ak samo się dzieje :  właściciele propinacyi  
mają p raw o  wyrabiania i szynkowania rosol isów,  ale to p raw o  nie 
wyłącznie  im p rzys łużą,  bo nigdy wyłącznem na ich korzyść  nie 
było.  Okólnik z r. 1805 ustanawiający tylko równ ą  opłatę od 
jednego g a r n c a  okowity i s łodzonych t r un ków  i n i e m a  w nim mowy
0 wyłączner. .  prawie wyrabiania tychże.  Najwyższe rozporządzenie  
z  r .  1887 powiada,  że we wszys tkich wypadkach t r zymać się na­
leży zwyczaju.  Z  tej zasady wychodz iły  t akże  ścisłe rozporzą dze ­
nia z r .  1834 i 1839 wskazujące warunki ,  pod któremi miasta w y ­
dzierżawiać  mają swoje dochody prop iuat  yjne.  Również dekre t  ka ­
mery  nadworne j  z dn.  30.  maja 1839 skons talował  tylko fakt,  że 
p raw o  d robiazgowej  sp rzedaży  t r un k ó w  rosol isowych ( s łodzonych)  
w naczyniach zamknię tych ( b u te l kac h)  przysłużą handlarzom,  zaś 
do sp r zedaży  kiel iszkami muszą mieć formalny konsens szynkarski .  
Nies lusznem jes t  tw ie rdzen ie  komisyi,  j akoby rozporządzenie  z 2. 
s ierpnia 1839 zmieniło w czcmkolwiek zasadę przyjęła.  W  takim 
bowiem razie właściciele p rawa propinacyi  nie byliby omieszkali  
upomnąć się już  dawniej  o mniemane pokrzywdzen ie  nie czekając 
na to 26 lat. —  Dalej  zas t r zega mówca rz ą d  przeciw zarzutowi  
t endencyjnego uszczuplania prawa propinacyi  y,a pomocą iajnych 
jakichś rozporządzeń .  Dziwnym wydać się musi za rzut ,  jakoby rząd 
zmie rza ł  do podkopania p rawa propinacyi  w ogóle. Każdemu bo­
wiem wiadomo,  że r ząd  w u t rzymaniu  całości  tego p raw a  ma bez ­
pośredni  i pośredni  interes.  Bezpośredn i  co do dochodu z dóbr  
kameralnych,  poś redni  w dbałości  o dobro pojedynczych obywateli  
choćby tylko  dla postawienia icli w możności  płacenia podatków
1 jako władza kontrolująca i opiekuńcza miast,  k tórych  główny do­
chód wypływa właśnie  z prawa propinacyi .  Co do szczegółów: 
sp rzedaż  s łodzonych t r u nk ó w  butelkami  w sklepach nigdy niebyła 
kwestyonownna.  Różnicy zaś między mniejszeini a większemi sk le ­
pami  niezna ustawa przemysłowa.  Co do handlu hur towego  to de­
k r e t  nadworny z dnia 3.  paździe rn ika  1846 ,  przytoczony także 
p rze z  komisyę,  właśnie w in te res i e prawa p ropinac j i  określa miarę 
na minimum jednego wiadra  w naczyniach zamkniętych.  Niemniej  
i ustawa p rzemys łowa z roku  1859 uznaje handel  burtowy wódką  
j ako  wolną za robkowość ,  do k tórej  nie po trzeba koncesyi  osobnej,  
l ecz  k tórą  ty l k o  zameldować pot rzeba.  —  Co do udzielania konce­
syi  na wyszynk s łodzonych t runków,  r ząd wydał  30. października 
1 86 0  rozporządzen ie ,  w k tó rem zwra<?a uwagę u rzędów poli tycznych 
na to,  że według ar t .  VIII. patentu zaprowadza jącego  ustawę p rze ­

mysłową ,  ustawa ta do p rawa p ropinacyjnego zastosowana być me 
może.  W  tym duchu warującym prawa propinacyi wy sz ły  także 
rozporządzenia  z 12. maja 1862,  z 30.  marca J862  i z 1. marca 
1864 Fokątne  szynkowanie zabronione przepisami prnwnemi  p0<E 
ciąga się karze  25 do 100 zł r .  Nies łusznością byłoby pomawiać 
rząd o naruszanie p rawa propinacyi.  Wykroc zen ia  pojedynczych 
o rganów podwładnych,  jeżel i  się zdarzają,  nie naiezy kłaść na karb 
władzy kierującej ,  k tórej  usilnem s ta raniem zawsze było i j eS  ̂
u t r zymywać  p rawo  propinacyi  w całej  swej  rozciągłości .  C'o ('° 
wniosków komisyi ,  r ząd  weźmie te sprawę pod r o z w a g ę ,  i da do* 
wody,  że b ron i  p rawa  propinacyi  i tej zasady  p rzes t r zegać  nie 
przestanie.  ( Br aw o ) .

Po p rzemówieniu sprawozdawcy  ogólna dyskusya zos tał a zam­
kn ię tą ;  poczem zamknięto posiedzenie o godzinie 3 %  po południu-

Przy sz łe  posiedzenie we wtorek .  Po rządek  dzienny:  Debata 
sp ec ja lna  nad wnioskiem komis j i  propinac j jnc j .  W y b ó r  uzupełnia '  
j acy  5 cz łonków do komisyi  petycyjnej .  Sprawozdan ie  komisyi  o fun­
duszach indemnizacyjnych.  Ins t rukeya dla Wydz ia łu  k rajowego.  Etat 
u rzędn ików Wydz ia łu  k ra jowego.

i e d e ń ,  23.  lutego.  (N o w in y  dw oru.) Arcyks iążę Karol 
Ludwik  nie udziela! wczoraj  żadnych audyencyi .  P rzy sz łe  audyency® 
przypada ją  w pon iedz ia łek ,  i p rzez  cały czas nieobecności  Na j j a S-  
Pana będzie Arcyks iążę tylko co poniedziałku udzielać audyencyi*

A rc y k s ią żę  Ludwik  W i k to r  powróci  tu  z Sr. lcburga w sobot? 
wieczorem.

Arcyks iążę F ranci szek  Karol  jeździ ł  wczoraj  z ra na  na polo­
wanie do c. k. zwie rzyńca  pod Hiilteidorf.

( W iadom ości bieżące.) Jak s łychać z pewnością,  uda się tu­
tejszy poseł  angielski  lord Bioomficld dnia 26. lub najdalej  27.  b. in­
na kilka dni do Pcszfu.

W centralnej  kancclaryi  mini sters twa wojny z łożoną  zosfaD 
właśnie komis ja ,  k tó ra  ma naradzać sie nad odpowiednem c z a s  o " 1 
przerobieniem s ta tutu organizacyjnego  dla c. k. armii .

Na cześć u roczys tego zamknięcia czwar te j  se s j i  sejmu r.iższ®' 
ąus l ryackiego odbyło się dnia 21.  b. ro. przed południem w koście*® 
Ś. Szczepana  solenne nabożeńs two dziękczynne,  k tó re celebro""* 
Jego E mi ne nc j a  ka rdyna ł  ks iąże -nreybi skup Rauscher ,  a na k tó re1" 
byli obecni Jego Fx. namies tnik hrabia Chorińsky,  marszałek  kraj" 
książę C o l l o re do ,  bur mis t r z  dr.  Zcl inka ,  większa część członkó'v 
sejmu i l iczne zg romadzen ie  pobożnych.

liSieei, 21.  lutego. Je n . kor. ausłr. w wczora j szym nu­
merze  wykaza ła  właściwe znaczenie za t rważa jących  pogłosek o i»»" '  
manych g roźnych  ruchach wojskowych w Królestwie  Polskiem,  jak'6 
się pojawiły kolejno w dziennikach tu te jszych  z powodu korespo" '  
dencyi z K ra k o w a ,  przez Ostd. P o s t  z fabrykowali  ej i najpiei'"' 
p racz gaze ty  polskie powtórzonej .  T e r a z  wszys tk ie  dzienniki  trąbi? 
na odwró t  z wyjątkiem Ostd. P o s t , k tó r a  pogłoskom tym dała f 0' 
czątek.  W Ostd. P o st  dos t r zedz j edn ak  można chęć wycofania 
z j akąś  p rzyzwoi tośc ią  z t  skandal i cznego tego interesu,  zamieści!" 
bowiem zaprzeczenie  Jenr r .  korespoudency i ,  chociaż p rz y  podany®*1 
wiadomościach obstawać usiłuje.

Nigdzie j edn ak  z całej tej sprawy  tak bardzo  śmiać sie 
b ę d ą .  j ak w Polsce sanu-j,  gdzie wiadomo jest  i w łaściwym 
dzom miejscowym notyfikowane już  zos tało,  iż pułki  gwardyi ,  kU’1'" 
podczas  n ieszczęśl iwych rewolucyjnych wypad kó w do Polski  i'ż11' 
cone być musiały,  t e raz  po p rzywrócen iu  spoko jności ,  pokoju i P°" 
wszech iugo  zauiama znów do Rosyi powraca ją  i na  ich miej®®1* 
znów pułki  l iniowe zajmą dawne swoje s tanowiska.

Jener. Kor. ausłr. zamieści ła a r tyk u ł  nas tępu jący :
„Kradz ież  s reb r a  z c. k. kopalni  w Prz ib ram ie  p rzez  ujęc|C 

kilku przechowujących  odkryta,  zajmowała w os ta tnim czasie w 
sokim stopniu uwagę publiczną i dala powód dz ienn ikowi  j  c tl ue 1,111 
pragskieinu do obszernego ro zb io ru .11

„ W  obec tego rozbioru widzimy się spowo do wan i  do zi’°*J,l.< 
nia uwagi,  iż chociaż w p rzypadku  powyższym je d no cz esn e  adi"1'1'” 
s l r acyjne indagacye nie mogą wyprzedzać* r o zp o c zę t eg o  śledź*"; 
sądowego,  jednak,  o ile się dowiadujemy,  ze -strony adininist®"®^ 
finansów, niezawiśle  od wytoczonego pos tę powania  sądoweg<b ®a.j 
p rowadzone  zostało s js t emalne  zbadanie za rz ąd u  e. k. d}'1' ® ^  
górniczej  i kameralnej  w Przybra in ie ,  tudzież za k ła d ó w  i urz?1*0' 1
je j  podporządkowanych.®1

(S p ro sto w a n ie .) W iener Abendpost p i s z e : Mcm.
* *' 0

o"*

Maxymilianoivi do dyspozycj i  wszys tkie  w o j s k a ,  ża*1,11

. _ , J --- .   IłY*
przyniósł  w jednym z ostatnie!) numerów swoich wiadomość ,  j®*®0 • 
gabinet  aus t ryack i  oświadczył  się, iż gotów j e s t  oddać  Ces®1’7,0̂

y żąj1"1̂
ze s t rony inexykauskiej  Je s t eśmy zmuszeni  p r z e d s t a w i ć ,  że 
tu tylko o dozwolenie werbunków uzupe łniaj ących do utworzo®®^ 
ko nw en c ją  z października 1864 austr.  ko rpusu  ochotników,  1 
prze to  nie może być wcale mowa o podobnym ogó lnym ś®° 
k tó ryby  p rzedstawia ł  talkiem inaczej  ch a r ak te r  odnośnych 
cyacyi.  To sp ro s to w an e  zdaje się być mimo to p o t r z e b n e 1" ’ j ,  
r zeczony  tygodnik francuz ki nic dał  sic innem spros towan iem U
noszącem się do mniunanego okólnika aus tryackie  >' o w s|U'a' t r  
szlezwicko-l iolsztyńskiej  naprowadz ić  na właściwą drogę- M  '^i 
dnak musimy pomimo jego zaprzeczen ia  obstawać p r z y  s ł «sZ,ll° 
naszego sprostowania.

i®
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Czynności sejmów krajowych.
Sejmu bukow iński w  dniu 21. lutego po odczytaniu reiacyi 

Wydziału petycyjnego i po przemowie naczelnika kraju i Marszalka 
zamknięty został .

Na posiedzeniu sejmu niższo-anstryuckiego  d>p. Dr,  U o l ler  
interpelował  wydział  r ew iz j i  względem nie złożonej  dotąd reiacyi 
»ad prośba rady  miejskiej wiedeńskiej  o pomnożenie liczby r e p r e ­
zentantów Wiednia w sejmie krajowym.

Zastępca przewodniczącego w wydziale r e w i z y j n y m , dep.  
Monde, oświadczył ,  iz z powodu niemożności  wykończenia  poprze ­
dnich prac s ta tys tycznych,  sprawa ta odstąpiona zos tał a wydziałowi 
krajowemu,  gwoli  ułożenia wniosku t a przysz łą  kadencyę sejmową.

Dep. Tomas  przypomniał  wniosek swój względem ogłoszenia 
wykazów rachunkowych  z końcem każdego roku w gazecie wie­
deńskiej.

Dep. Mendy odrzek ł ,  iż rzecz ta wydziałowi r ewizyjnemu do­
tąd zakomunikowana nie była.

Odczy tano re lacyę  wydzia łu hudew niczego względem uregu­
lowania drogi  Dobl ing-Hei l igcnstadt  i po królkicin przymówieniu się 
dep, So mmaruga  i dep. Czcdika wnioski wydziału przyjęto.

Dep. baron Hock odczytał  rełacyę wydziału finansowego wzglę­
dem uproszczenia r achunków.

Dep. Drest l  odczytał  r e l a c ję  wydziału finansowego względem 
próśb kilku gmin o p o ży c zk ę ;  wydzia ł  wnosi  uchylenie p róśb a 
przyznanie zapomogi .  W skutek wniosku wydziału p rzyznano  kilku 
gminom zapomogi  po 200 zl r .

Następnie zezwolono wydzia łowi  krajowemu w Parenz o  i 
w Gorycyi  na p rzed łużen ie  terminu zwr o tu  sum dłużnych wydz ia ­
łowi k ra jowemu n iższo-nust ryackiemu.

W  końcu przy ję to  prel iminarze zakładów dobroczynnych na 
rok 18GG; mianowicie zakładu położniczego i szpi ta lów obłąkanych 
w Wiedniu i w Ybbs.

Na posiedzeniu sejmu czeskiego  z dnia 21.  lutego m u z ea  na ­
miestnictwa wystąp i ł  z wydzia łu k ra jowego  z powodu przeciążenia 
różneroi p racami .  Następnie obradowano nad o r g a n iz a c ją  urzędni  
ków i s ług  wydzia łu k rajowego .  K om is ja  wysadzona dla ułożenia 
prawa o ubogich,  projekt,  swój wykończyła.

Na posiedzeniu w ęgierskiej izby deputowanych z dnia 21. 
lutego ciągły się dalsze rozpr awy  nad adresem.  Do ustępu 15. Je n -  
drassek wniósł  popraw kę  ażeby  w miejsce słów „zechciał  r ząd z ić ' 1 
zamieścić s łowa „zechcieć kazać  r ządz ić .11 Po pr a w ka  ta, przez  
Denka popar t a ,  przyję ta  została.  Do ustępu 16. S l ra t imi rowic wniósł  
ażcl r  miasto s łów „jak samoistny wolny naród z drugim samois t ­
nym wolnym n aro de m11 zamieścić słowft „ j ak  wolne narody  z in-  
nemi wolncmi na rodami .11 Po dłuższe j  rozprawie u t rzymano  t ext  
p ierwias tkowy.  Do ustępu 25.  Dobory  wniósł  p rotes tucyę ,  Ze rada 
państwa w obradach  swych zajmowała się sprawami konstytucyi  
węgierskiej .  P ro tc s t a cya  ta odrzucona został a.  Do poprawki  31.  
ustępu Bar łala ,  lir. Aponyi wniós ł  d rugą poprawkę  ażeby p rzy  s ło ­
wach „oświadczamy g o to w oś ć11 zamieszczony był per iod,  iż z obec­
nego nadzwyczajnego  położenia nie może wynikać żaden  p rejudy-  
kat  w przysz łośc i .  Cs iky do ustępu 31.  wnosi  zamieszczenie słów, 
że ustawy  z 1848  roku nic wystawią na niebezpieczeństwo ani 
prawa majestatu ani s tosunki  ludów pobratymczych.

Darta!  motywuje, popr awk ę  swoje w dłuższej  mowie,  w k tó ­
rej w imieniu własnem i w  imieniu tych co zdanie jego  podzielają,  
przemawia za n. inis ter j  um odpowiedzialncm,  ale r e s t y t u c j a  nie ma 
wyslepywnć na p ierwszem miejscu,  t r zeb a  albowiem ażeby obawy 
w mowie t ronowej  wyrażone  wprzód uspokojone zos ta ły  i ponieważ 
zaprowadzen ie  odpowiedzia lnego ininisteryum w taki  sposób w j aki  
adres żąda,  znów tylko zasadę sarnę ratuje.  Mówi o r es ty tucy i 
n. inistcryum w duchu p rzeszłe j  swej mowy.  Wykazu je  następnie,  
że na tychmiastowa rcs ly tucya  minis teryum jest  niewykonalna i z  in ­
s t y t u c j ą  komi tatów pogodzić  się nic da. Komita ty chce nie tyiko 
za t rzymać  z r ządem par l amenta rnym ale nawet dalej ro zwiną ć  i 
tego j e s t  zdania,  Ze komitaty w izbie magna tów rep rezen towane  
być mogą.

Yarndy,  L o re n z  To tli i Yadnay p rzemawia ją  za projek tem do 
adresu.  Baron L ud w ik  A n d ry a sy  i baron Misko za poprawką.  
Hozprawy j e szc ze  sio nie skończyły.

Na posiedzeniu sejmu kroackicgo  z dnia 21. lutego odczytano 
i przyjęto t r z y  reprczer . tnrye t'o Jego Cesar skie j  Mości s tyl izo­
wane. \Y p ie rwsze j  żądano fcmczasowogo wstrzymania  r ek rutacy i ,  
w drugiej  j e s t  p rośba o zniesienie ndmimslrncyi  wojskowej  w mie­
ście Zcng-g, w trzecie j  zaś prośba o pozwolenie założenia wsze ch­
nicy poludniowo-slowiańskicj  w Zagrabili .

Następnie ciągły się dalsze obrady nad regulaminem wybor-

w górną w argę  tuk niebezpiecznie, iż utrzym anie je j  przy życiu zdaje się być 
niemożliwem.

(W ysiaw a ogrodnicza w W iedniu .) W iadomo, że tow arzystw o upraw y 
ogrodów w W iedniu urządza dwie w ystaw y ogrodnicze, z których p ie rw sza  
ma trw ać  od '20. do 26. kwietnia, druga (łączn ie  z W )stawą ro ln icza) od 15 
do 23. maja Dowiadujemy się, że •/ ślepca p rezesa  rzeczonego wyżej s to w a ­
rzyszen ia  Dr, Fenzl i se k re ta rz  je m ra in y  tego p. B eer w ezw ali w im ienia 
stow arzyszen ia  tutejszego ogrodnika uniw ersyteckiego p. B auera, aby zech cia ł 
zasiąść  jako sędzia w kom>syi do ocenienia przedm iotów  w ystawy. I u nas 
także powzięto inyśl u rządzen ia  wystawy ogrodniczej, a naw et jeden z posłów 
sejmowych, znawca i lubow nik  ogrodnictw a ofiarował już  10 dukatów w złocie 
na nagrody i inne prem ia są  także spodziew ane.

■J'1 
■s i,! , Y8-S

czym i §§.  7.  i 10. p r z j j e l o  z małe mi zmianami.
Deputowani  z Pogranicza zrobil i  in corpore wizy ty  pożegnalne  

u Bana,  u ka rdyna ła  I laul ika i u wiceprezesa sejmu Dra.  Subotica.

li i  t.

(P o ża r.)  W M i c h i e  m c m .  w pow iecie T u rk a , dnia l ig o  l>. m. 
W nocy spaliła  sio karczm a dw orska z budynkami gospodarskiem i i zapasam i 
zboża. P rzyczyna pożaru  je s t  niewiadom a. Szkoda wynosi około 250 z łr.

(N ieszczęsny w ypadek W  I w o n i c z u ,  w powiecie Rymanowskim, dn. 
IGgo b, m. parobek 1‘Jleln i p rz ez  n ieoslrożnośe postrzelił dziew kę Maryę N.

( S )  L w ó w  ( 23.  lutego.  W  tygodniu ubiegłym kolej Karola 
Lu dw ika  wydała niespodziewanie obwieszczenie u rzędowe ,  wed ług 
k tó r ego  zboże i j a rzyny  s t r ączkowe ,  j ako  to ;  pszenica,  żyto,  j ęcz ­
mień, onies ,  kukurudza w ziarnie,  g r och ,  bób, wyka ,  tudz ież  z i e­
mniaki w part j 'ach wynoszących najmniej 150 ce tna rów celnych będą 
p rzewożone pociągami towarowemi  po 1 c. od cetna ra  i mili, a do­
datki  na agio będą zniesione.  Obwieszczenie  to poruszy ło  świat  
handlowy i taki  sprawiło skutek,  ze na tutejszej  ta rdowicy spadły 
znacznie c. ny wszystkich gatunków zbóż z wyjątkiem owsa i j ę c z ­
mienia,  a t ak  cel pożądany przyniesienia ulgń mieszkańcom obwodów 
wschodnich p rze z  zniżenie kosz tów t r anspor tu  zos ta ł  w zupełności  
osiągnięty.  YV obce tak ich s tosunków nadeszły bardzo  znaczne
t rauspor ta  z Galicyi zachodniej ,  i właścic iel e tu te jszych młynów 
parowych  s t ara ją  sie ł e ra z  usilnie odeprzeć  k o n ku r en c ję  młynów 
zachodnio-gal icyjskich.  Zboża  węgier skiego wywiez iono  w tygodn iu  
ubiegłym z Bochni do Prus  ledwie 1200 ce tna rów.  Z T a r n o w a  
wywieziono do Krakowa  około 3600  ceł.  zyta i pszenicy.  P szenicę  
płacono w tygodniu ubiegłym po 7 zł. 50 c. do 8 zł . ,  zite.m ceny 
spadły o 1 zł. Z powodu znacznych dowozów koleją że lazną han­
del był  ożywiony.  Na kołach mało dowieziono.  Jęczm ień  płacono 
we Lwowie  po 5 zł. do 5 zł. 25 c. Ceny nie spadają z powodu  
ciągłego popylu.  Żyto  spadło na 6 zł.  i po tej cenie wicie s p r ze ­
dano. Owies  wagi 100 Zb p łacono po 2  zł. 96  c. do 3 zł.  Z ie ­
m niaki w sp rzedaży  cząs tkowej  ko rzec  3 zł. 5 c. w wiekszyel i  
i lościach,  k tó r e  spekulanci  chcieli dos tawić  na t a rg  tute j szy nie
można b j ło  dostać po 2 zł. 50 c. W  Tarnowie  j e szcze  dziś ko­
sztuje korzec 1 zł. 30 c., w Czarny 1 zł. 10 c., w Dębicy 1 zł.  
20 e., w Ropczycach 1 zł.  30 c. Na rachunek wiedeńskiej  t a r g o ­
wicy centralnej  wysiano ki lka t r an spo r t ów  tuczonego drobiu,  lecz 
p rzedaz  nie okazała się dość popłatną z powodu wysokości  podatku 
konsnim*yjnego w Wiedniu i kosz tów tuczenia.  Dowóz m aki w y ­
nosił  w tygodniu ubiegłym około 800  entn.,  najwięcej  nadeszło 
z Medyki z młyna parowego  hr.  Drohojewskiego.  O handlu zb oż o­
wym na t a rgowicach  zamiejscowych mamy następujące doniesienia;  
D ębica: pszenica 170 Zt 8 zł . ,  j ęczmień 141 U  4  zł. 39  c., żyto 
IGO Zl 5 zł. 15 c., owies 100 ZZ 2 zł. 45 c., nasienia koniczu  
200  Zl celnych 47  zł. T a r g  mało ożywiony,  na pszenicę i owies 
nie było popytu,  p rzedaż  jęczmienia nie ożywiona.  Ceny nasienia 
koniczu spadają p rzy  braku popytu.  R zeszó w :  pszenica 170 Zl 
8 zł .  10 c., jęczmień 140 U  4  zł. 59  c., żyto  160 Zb 5  zł.  37  c., 
owies 9S Zl 2 zł .  41 c. Pomimo ożywionego handlu ceny bez
zmiany.  Dowozy zapasowe z W ę gi e r  są jeszcze  na prowóncyi mniej 
znaczne.  Na owies nie ma kupca.  Bochnia: pszenica 196 Zb celu.
8 zł. 5 c., jęczmień 162 U  4 zł. 10 c., żyto 179 Zl 5 zł.  53  c., 
owies 112  U' 2 zl. 43 e. T a r g  nie ożywiony.  P rz ed a ż  owsa i 
nasienia koniczu pomyślna,  na inne gatunki  zboża b rak  odbytu.  
P r z e m y ś l: pszenica 170 Zb S zł .  35 do 85 c., jęczmień 135 Zb 
4 zł.  80  c., zy to  160 Zb 3 92  c., owies 100 3 zł.  10 c.
Najwięcej  pszenicy dowieziono i zakupiono równic j a k  zy ta  do t u ­
te j szego młyna parowego .  Co do innych ga tunków zboża handel  
bez znaczenia.  J a ro s ła w :  pszenica 170 Zl 8 zł. 49  c., jęczmień 
140 Zb 4 zł.  26 c,, żyto 160 U  5 zł.  72  c., owies 93 Zb 2 zł, 
27  c. P rzedano  mało,  dowóz s łaby,  ceny spadają.  S ęd ziszó w :
pszenica 170 Zl 8  zł. 73 c , jęczmień 140 Zb 4 zł.  32 c., żyto 
160 Zb 5 zł. 42  e., owies 99 Zl 2 zł.  37  c. Ceny pszenicy i ży ta  
nie spadają.  Jęczmień  p rzedewano  do dalszych okolic.  Na owies 
nie było popytu.  Tarnów :  pszenica 170 Zl 7 zł. 70  o., jęczmień
140 b  4  zł. 26  c., zyto 160 Zb 5 zł. 43 c., owies 100 W  2  zł .
54 c., nasienie koniczu 200 Zl celnych 48 ziemniaki  150 0?
1 zł. 30  e. Na ostatnim ta rgu ceny były n iższe z powodu zna­
cznych dowozów'.  Popyt  oa pszenice słaby. Jęczmień był  poszuk i­
wany do Galicyi wschodniej .  Ceny owsa me spadają Na nasienie 
koniczu i ziemniaki nie było pekupu.  M ościska:  pszenica 170 Zb 
8 zł. 21 e., jęczmień 140 Zl 4  zł. 19 c-: żyto 160 Zb 5 zł. 2 7  c.,
owies 98 Zb 2 zł.  35 c. Ceny  pszenicy podnoszą się. Pokup  na
jęczmień  znaczny.  Żyto t a k ż e  poszukiwane,  owies mniej.  P rze ­
w o rsk:  pszenica 170 Zb 8  zł. 3 c-> jęczmień 140 Zb 4 zł ,  25 c.,
żyto 160 Zb 5 zł.  40  c., owies 100 Zl 2 zł. 33 c. Na pszenice nie
ma pokupu,  ceny j ęczmienia nie spadają,  podaż zyta  znaczna,  ceny 
spadają równie j ak owsa.

B y d ła  rzeźnego i  opa sowcgo przeznaczonego  do Lipnika i 
F l o r i sdor f  zapowiedziano 349 sztuk.  Pogłoski  o t ryehinie w Mo- 
rawii ,  Sziąsku i Austryi  bcichły,  atąd i odbyt  na t r zod ę  chlewną 
zaczyna się ożywiać,  i w p rzysz łym tygodniu spodz iewane s.ą z na ­
czniejsze t rauspor ta .



Ostatnia poczta.
P a r y ż ,  22. lutego. Prefekt  depar t amentu du Norii P ietri 

został  mianowany prefektem policyi. —  W  piśmie ogłoszonem 
w Presse oznajmia Girardin  swoje ustąpienie,  k tó re  motywuje 
krokiem,  uczynionym przez  kilku akeyonarynszńw tego dziennika 
u ministra stanu.  Cleinent Duvernois i W r m o r e l  ustąpili także.

F r a n k f u r t ,  22.  lutego. Te legram z K a r l s r u h e  z 22go 
b. m. donosi :  Niemiecka konferencja pocz towa odrzuci ła  wniosek 
aus tryaek i  względem niezwłocznego przyjęcia Holsztynu do związku 
pocz towego.  Pełnomocnik pruski  g łosował  p rzec iw przyjęciu.  —  Na 
dzisiejszem posiedzeniu sejmu związkowego przyję te  zos ta ły  wnio­
ski  wydzia łów względem miar  i wag, j ako t eż w rosztockie j  s p r a ­
wie związku  narodowego.

Przyjechali do Lwowa.
Dnia 23. lutego.

Hotel G corge: PP. l ir .  Komorowski W ład., z D ziew iętnik. — Przybo- 
row ski T ad ., * Meteniowa.

Hotel europejsk i: A bgarow iez T eod., z B ratyszow a.
Hotel ang ie lsk i: O rłow ski OUt., z Połowic.
Hotel K rak o w sk i: Schm oll, c. k. nadpoiuczn ik , z C zerniow ic, — O strow ­

sk i Józef, z Duninowa.

Wyjechali ze Lwowa.
Dnia 23. lutego.

PP. l i r .  B adeni S tan ., do B ranic. — Hr, K rasick i S tan ., do L iska. — 
H r. W odzicai K az., ilo Olejowa. — Agopsowicz Ant., do Trofanów ki. — Bie­
leck i Lud., do Ł ańcu ta . — G rocholski K a z , do R ożysk. — L eszczyńsk i W oje., 
do T urzegopola . — M ierzyński Raf., do B ary tow a. — M ilewski F ran ., do R osyi. — 
NiezabitowsM  W lod., do U herzec. — R eicenste in  Gust*, do Końskiego. — Ru- 
likow ski L ud,, do K rakow a. — W ęglińslii Klein., do Polski.

T  BS A  T  m..
Dziś (p rze d s t .  n i c m. ) :  „Er co m p ro m ittir t se in e  F rau 44, 

nowa komedya w 1 akcie.  „%um esten  Iflale im  T h ea -  
t e r ‘% krotoehwi la w 1 akcie.  nD ie  seh iin e  G ala t!ien u,
opere tka  komiczna ,  po raz p ierwszy.  Na dochód p. Józefiny 
K rauss.

J u tro  (p rzeds t .  polskie:  w ie c z n y  tułacz*4, dramat  w 5
aktach.  F. Jan  K ró liko w sk i  z W a r s z a w y  j ako  gość .

W poniedziałek  w sali r a tuszowej  MI4oncertw pana Wilhe,ina 
Czerwińskiego  na ( o r t e p  i a u i c.

S p ostrzeżen ia  m eteoro lo g io n ie  we Lwowie.
Dnia 23 . lutego ISoG .

w uiie’ 
pary.<- 'p ro ­
wadzony do 
0Ł Reaum.

s3tr.pieA yu~
rtep ła  wH.it.. a

V7t» fUtt i? vy ? - ?0 - 1• łi 1 1 w iifru

siła Stan

atmosfery

7. god. z rana 326 84 -  9 1 8S.7 p e łn -w sc h sł. pochmurn®
2 g .od , po poł. j 326.50 -  5 4 90.0 a D
tO .god.w iecz, 326.60 — 8.4 j 78.9 wschodni » n

Diiia 23. iul?go

Dukat ho lendersk i . . «
D ukat cesarsk i . . . .
Pó łim peryał z ł. rosyj".....................
R ubel s reb rn y  rosyjski . .

„ papierow y r o s y js k i ........................
T a la r  p r a s k i .................................
Polski kuran t i piesiu." itów ka . . , 
G alicy j.lis ty  zastaw ne w .a . 190 zł.

s«. k. %t. t©0 zł. 
G alicyjskie ob lig ac je  ir.ium nizacyjne 
5%  Pożyczka narodowe . . . '
Akcye gai. kol. żetaz .-K aro la  Ludw ika

w;,1 austr. i

bez
kanonów

| e;otow ką i tow arem
j zł. c- zł. £ -

4 84 4 89
4 8S 4 93
8 45 8 57
i 55 i 58
1 29 31
1 51 1 53

62 35 63 15
65 29 65 94
65 92 66 67
64 07 65 35

J 154 — S58 83

Telegrafowany kurs wiedeński.
Dnie 23. lutego.

M etaliki . . .
ó%  pożyczka u&rods'
Losy z i8ó0  roku .
Akcye banku w iedeńskiego 

„ - kredytow ego
Londyn, tli funtów szto-lingów  
S re b ra  . .
D ukat pojedyńczy : .

Rnrs giełdy wiedeńskiej.
Dni' 21. K tego

i .  D ł u g  p u l i l i e z n y .  i’/.i m n z ł.)
A. P u ń s t w a. pien. towar-

W a u s tr . wal. po 5% . . 58 30 58 40 
„ bez kuponów

zw rotny j u 5 % •
2  pożyczki naród, z proc. 

od stycznia do lipea  po 5%  65 .— 
od kw iet. do paźd. po 5% 64 90 

Pożyczka w s r e h r / r  z 1864 
roku  zw ri ino w ;i5 latacl. 68 50 

Z  r .  1851 11. po 5% -  —
M etaliki po ' . . . .  61.75
M etaliki z pro.:, od maja do 

lis '! pada po 5 >/0 , 
po >'.t %

CZCt.

dtte. 
d t tr .  
dtto. 
dt o
lit o.

P rz e z
c :ł-  

Przez 
piąta 

P rz e z , do w jl. 
Przez, do u \ l .

po . OOzł.
P rz e z ,  do v yl.

po ICO zł. . 
Pożyczko z r.

m ią) po iit) 
bonty  Como | o

4' ylos. o! I. daw n. 
'tługu .

..
i %

do o yl z i 
losy . . . 
do v } i. /■ r 

losów 
. z r. 
1. 7. r.

‘ł6 0

1864 (z p re - 
z łr. . . .
42 lir. - ust. 

j.o 5%
„ 4 Vs % 54 50 
-  ’■■% 48.50 

&I 6 42,50

. 99 .— 1)9.40

65.15 
65.—

69 —

c i,g o

62.10 
65.50 
49 51; 
37—  
32—  
12.30

147.75

146 75 
77 50

81.10

89 50

61.90
, .9, -—

. ■ • 49 — 
- 36.50 

. . 30 — 
• . 12 20 

. 1839
. 147,25 

1839
. . 146 50 

1854 7 7 -
1860

8o 90

89.2;

70 10 
16 — 
56_

P rzez , do ot i. {
i!aw. dłig v r .ńot. (

ap

dtto.

c. c  -3 C

11. h  i*- i iii 
N iższej A i , . - , , , 
W yż. Ai . . 
S a ich u rg  . . . 
Cze cli . . . .  
M oram i ■ • 
Szlaaka . . - 
Sty ryt . . 
T yrolu

pien. tow ar.
.K a r ., K rainy i W yb. 84— 88—
( W  ęg i« r . . . . 67 25 68 .—T  Ó -  

Ł ? — 1 B anatu Tem. 65 75 66 25— S. C
- fr® / K i  aacyi i S ław onii 6 9 — 70.50

S  10 c « j G alicyi . . . . 65.50 6 7 -
C a. s I S iedm iogrodu . . 61.30 63 —

'B u k o w in a  . . 65.75 66.25
2  k lauzu la  wyłoś, w r. 1867 6 5 — 65.50
Banat T em esz. . . . . . 64.50 65.—
Lomb. wen. poż. z r . 1850 8 5 — 87—

Dług Tyrolu 

Dług Salcburg»<J 

Dług K r a i n j

Po 9%
* i% %
r, *V ł%
r *%
- 1% %

100
100
100
100

po 5%  — — —.—
n 4%  — — __
n 3*/*% — - ——
» »%  — — . -
T) * v ,%  - —.—
T) z%  — - — .—

1% %  — - — —
■g- d o m t s t y k a l n .
zł. . . . £2.50 23.50
» . . . 18— 19—
0 . . . 16.50 18.50

. . . 14— 16—
Tl . . . 12-50 14.50

3- Akcye.
(2 a sztukę.)

Banku narodow ego . . . 743.— 745—  
Inst. k re d . dla handlu po

200 z ł. w . a ......................  145.70 145 90
N iż .-a u str . tow. eskom t.

po 500 z ł .............................. 5 8 0 —  f,£ 5 __
Banku ang lo-austryackiego 

na 200 z łr .  (20 ft. s te r .)  
z w p ła tą  30%  . . . .  71.50 72 — 

Półn .ko ł. po 1000 zł. ni. k. 15 6 2 .- jg fit _ 
Tow . kole: żel. państw a po 

SCO z ł. m. k . czyli 500 lr . 165.60 165 80 
Fołud. kolei państ., łomb. 

wen. i cecira l.-w łoflk ie j ’
kolei że l. po 200 z}. w . a. 
czyli 600 fr. z wpłata
1 8 0 zł.  163.60 162 —

Kol. C es. E lżb ie ty  p a so o z ł. 
mon. konw . . . . . - 119.-- .J19 50

Kol. K ar. Lud. p0 goOzł-
mon. konw ............................ 153,80 154,20

L w ow sko-czerniow . kolej 
po 200 z ł. w . a. w sreb rze
(20 f. s.) z w płata 36%  • 76 50 77.50 

Upnty w ii. czeska kolej z a ­
chodnia po 200 zł. w. a. 142.25 142.75 

Połud. - półn . - niein. kolei 
kom. po 200 zł. m. k. . 119.25 110.76 

Kolei Cisy po £ 0 0 z ł.jn .k . 
po 140 zł. (7 0 % ) w płaty 147.— 147.— 

Kol. P re szh . T yrn . I. einis. 
no 200 z ł. m. k ................. ........................—

dtto 31. emis. u o 200zł.ru.k. 
Kelej B usteh radzka  po
50® zł. m. k .......................

Kolej Aussig. - Cle pi- po
200 z ł m k ........................

Koi. B ern . Raas. z p ie rw ­
szeństw em  po 200 zł.
mon. konw ....................

Kol. G rac. -  Koli. i Tow . 
górn. po 200 zł. w. a. . 

A ustr. tow ar z. żegl. par. 
po 500 zł. m. k. . . . 

Lloyda w T ryeścia  po
500 zł. 111. k ......................

Tow7. m łyna p a r. w W ied.
po SOOzł. w7, a..................

Pow sz. au etr. Tcw . gaz, 
po 200 zł. w. a. . . .  

Mostu łańc. w Peszc ie  po 
500 zł. in. k......................

p ien . L-w ar.

7 0 0 . -  705 — 

246. 255 —

123—

4 5 8 .—

213—

125 

460 -  

214.— 

— — 377— 

259— £54 -  

— 360

Tow . żeg. pa r. na Dun.
za  100 zł. 111. k..................

L loyda zł 100 zł.

6 .  L o s y .

in st. k red . dla handlu po
100 z ł. w . , ........................

Tow . żeg. par. :u  Dun. :.-o 
109 zł. 111. k. .

p ien. towar*

89.50 flO.Sf1
87.50 88 S9

(za  sztukę.) 

1 1 4 5 9  1 1 5 ."

79.50
Foż. T ry e .p o  100 z l. m. k. 109.50 110-f

ISA . I .... I. lo t. Cii

87,25

6 2 —

4 ,  L i s t y  z a s t a w n e .
(za  100 zł ) 

G le t.zr. 1857po5%  — — — 
lOlet. „ 1857p o 5%  104.50 ‘047 
p rzeznaczone do 
los. po 5%  9 1 0 0

B anku ( n a  12 m. 5%  . — ___
naród. < p rzezn . do ius:s- 
w w . a. (w a n ia  p e 5 %  . .
Gal. Tow . kred. w w. a.
po 4%  .......................

W ęgier. T ow ar, ziem skie 
po 5 % .................................74.25

5 .  O b ! i g n c y c  *  p r a w e m  
p ie r w & E C i is tw a .

Kulej E lżb iety  po 6%  za
i00 z ł. m. k ....................
detto detto w srefi. cp r 
za 100 zł. iv. a. . . .

E m is. z r .  1862 za 100 zł.
w al, au^t.............................

Tow7. iiuetr. kol. państw a
no 600 f r .......................

Koł. Loiub. w en. po 500 !r.
Kol. półn. po.100 zł. 111. k.
Kol. półn. po 100 zł. w . a.
Kol. Glogn. po 100 zł. in. k.
U przyw . czeska ko!, zach. 

po 300 z ł. w7, a. (w  s r e ­
b rze ) za 100 z ł...................

Połud. półn. kolej kom. po
5 % za 100 z ł ....................

Kolej gal. K arola Ludw ika 
po 300 zł. w7, a. (w7 sre b rze ) 
po 5 % za 100 z ł.

S6.50

77.—

69.76

91 80

87 4® 

9 3 . -  

74 50

i

9 7 .— 

78 —  

7 0 25

1(12 50 103.-
90 , 
86 -

8 3 —
77.75

80.50 

76 —

90 50 
8 7 .— 
84 —  
78.25

81.

77 ,-

„ n p® 50 zt. m. k. 
Pożycz, m iasta Budy po

40 z ł. w. a ...........................
E sterhazego  po 40 gi m. k.
Salina „ 40 „ „
Pałfiego ,, 40 „ „
Ciarego „ 40 ., „
S t. Genois „ 40 .. .,
W in d isch g ra tza  20 zł. „ 
W aldstsśna  20 „
Kegievic!ia to  v 
Fundacya szpit. A reyksię- 

cia R u d o lfa ........................

80 BO 
1.(0

48__  48 SB

£3 .— 
7 8 —  
26 75
22.50 
23 —
20.75 
1 5 5 0
18.75
12.50

12___

23 60 
8 0 . '  
2 (.3®
23 -  
24.-- 
3!.3®
1 6 -  
19 35 
1 3 -

12.; 0

W e k s le .
(Na 3 m iesiące.) 

Am sterdam  za 100 z ł. hol. — — 
A ugsburg  za  100 zł. w*, p. n. 86 —
B erlin  za Kio ta l................. — ...
W rocław  za  1Ó0 ta i. . . ____
Frankfu rt za 100zł. w . p .-n . 86.10
Genca za  100 lir . piem. . — __
Ham burg za  100 M. B. . . 76.90 
L ipsk za i® ! tal. . . . — 
L iw urna za 100 lir . tosk. — . —

86 20

86 30 

.7  -

. 102 75 103

40

41 "

40 65

41 —

Londyn, za 10 ft. szt.
Lugdun za 100 tr . .
MedyolaR za  100 '

Marsylia za 100 fr.
Paryż  za 100 fr . .
P rag a  za 100 zł. w.   „  — -
T ry es t za 100 zł. w. 3 ____ — —

cne cyn ze i ii.. . 1. v.. a  ,__ —•"

(31 dni po okaza;v'

B u k areszt za  100 pia-.t. w oł. — .— — "  
Konstantynopol za  100 p iast. tu r. —  '

K u r s  z ł o t a .

4 8O’/-  i
4 80 ‘/I 4 9 :1.!

  84 ■

Bukaty ces. men. . 
dtto. pełnej wagi

K orona ...................
20łranków ka . 
R osyjski im peryał 
T a la r  zw iązkow y . 
S reb ro  . ' . . . .  
K urs korony w c . k.

. . 4 89 ‘/a 4 !

, ! 8 27 8 39
. 8 50 8 53

7 * ł ' 63 1,8,4 | (
.  .  102  —  1 0 3 .

kasach Idz i. 50 c*

Odpowiedz ialny Re d ak to r  S itn d y tiR k S . 2  c. k. galic. drukarni rządow ej.


